
K URIER W ARSZAW SKI
D . 12. G ru d n ia .  —  R o k  1832 .  

Ś rod a . N ? 334. J u t r o ,  Ś. Łuc ja .
1 G rud n ia  K alen darza  R us :

JO . X iążfł F e ld m a r s z a ł e k ,  N am ies tn ik  k r ó ­
lew sk i , dziś w y ieżd ża  do K a l i s z a  , wróci za 
dni k ilka .

R e fe r e n d a r z  S i a n u ,  W i c e - P r e z y d e n t  17. S.  
W a r s z a w y . Nie. w idząc p ożądanego  s k u tk u  U- 
s taw R ządow ych  do, pow szechnej wiadomości ,  
t a k  p rzez  p ism a p u b l ic z n e ,  ink p rzez  d o rę ­
czenie  każd em u  z właścicieli dom ów , podanych; 
W p rz e d m io ta c h , aby  każdy  m ieszkaniec  ftlla- 
s ta  W arszaw y , bez  względu, na w yznan ie ,  p łeć  
i s t a n ,  więcej nad  la t  14 mający,.  opatrzony  
b y ł  w k a r t ę  leg i tym acy jną ,  aby s łu żący  w sze l­
k iego rodzaiu , bez  uzyskan ia  now ych  k s iąż e ­
cze k  s łu żbo w y ch , lub  odnowienia daw nych  w 
Il ió rze  G łów ny m  K ontro l l i  S łu ż ą c y c h ,  W y r o ­
b n icy  b ez  o trzym ania  k a r t  w y robnych ,  po d ró ­
żn i i obcy czasowo w W arszaw ie  za in teressa-  
i n i  w ła sn ć m j ,  lu b  z a ro b k ie m ,  więcej nad  10 
dn i bawiący, b ez  k a r t  wolnego p o b y tu ,  ani 
t r zy m an i ,  ani iako L okatorow ie  p rz y jm o w a n i ,  
ani m e ld o w a n i ,  ani pod  żadnym  jakim bąć  
W’zglgdem  p rzez  P an ów , W łaśc ic ie l i ,  lub D z ie r ­
żawców domów i ich lokatorów cierp ian i nie 
b y l i .  T y c h  w szystk ich  ro zp o rząd z eń  dobro o? 
gó łu  na celu m a ią c y c h , ' W ic e  - P r e z e d e n t  nie- 
w idząc  aby  z n a leży tym  pośp iechem  d o p e łn ia ­
n e  b y ły ;  chociaż w ątpliwości u legać nie m oże, 
że p o rz ą d e k ,  besp ieczeńs tw o  publiczne  i p r y ­
w atne a tym  sam ym  spokojność każdego  O b y ­
watela , ile w M iastach ludn ie jszych  , zaw is ły  
iedynie od śc is łego  kontrollowania ludności m ie j­
scowej , kofitrolla zaś ta tak d ług o  pew ną  nip 
będ z ie ,  dopóki postanowien ia  tym  końcem  w y­
dane w całej ro z c ią g ło ś c i ,  w y e x e k w o w a n e , i 
nadal ściśle zachowywane nie  zostaną. D la  cze ­
go znajduie  p o trzeb y  uwiadomić publiczność in-

tp ressow aną , iż iuż wielu w łaścicieli domów i 
mieszkańców p rzekonanych  o niestosowanie się 
do p rzep isów  p o w o ła n y c h ,  ulegli k a rz e  p r a ­
wem przepisanej '  a p.rzytem o s t rzedz  k a ż d e ­
go, k lo by  się do winy w tej m ie rze  po czuw ał,  
aby- dla un ikn ien ia  t rudów  i odpowiedzialności 
z ta d  n iew ą tp l iw ie  w yniknąć m o g ą c y c h ,  n a jry ­
chlej z obowiązków na nim c iążących  w yw ią­
z a ł  s ię ,  albowiem p rzy  k a ż d e j  w ydarzonej spo­
sobności zwróconą ies t  pilna uwaga na d o p e ł ­
n ien ie ,  lub  n iedo pe łn ien ie  tych w szystk ich  p rz e ­
pisów , a okazuiący się być  w innem i , n a ty c h ­
m ias t  pociągani są do k a ry .—  G erlicz .

Z powodu zasz łych  wątpliwości w n iek tó ry c h  
p ism ach W a rs z a w s k ic h ,  k tó r e  z p ism  k ra to ­
wych ies t  u rzędow em  , T y g o d n ik  P e te r s b u r ­
s k i  tak  się w końcu  wyraża „ fc rozkązu  Z w ierz ­
chności ies leśm y upow ażnieni oświadczyć , iż  
T y g o d n ik  P e te r sb u rs k i  ie s t  p i s m e m  u rz ę d o ­
w em  co do postanowień N. P A N A  w ysz łyoh  
w P e t e r s b u r g u ,  zaś D zienn ik  P ow szechny  w 
W a rs z a w ie  -  ie s t  takoż, p ism em  urzędow em  u- 
mieszczaiącem postanowienia  rząd ow e  R ady A d ­
m in is tracy jne j i innych  w ładz .

K urs  w c zo ra js zy ;  D u k a ty  hol: nowe z ł .  19 
i gr. od 14 do 1 6 ;  s ta re  w ażne  z ł .  19 i gr. 
od 10 do 1 2 ;  Assy gnaty  Ross: z ł .  18 2 i gr. 
22 i p ó ł ;  L is ty  ząst; od  §7 i p ó ł  do 8 8 ;  O- 
bligacje udzia; 338.

Ze w szys tk ich  d z ie ł  nap isanych  dla d z ie c i ,  
ż ad n e  n iem iało  i n iem a ta k  c iąg łego  pow odze­
n ia  iak l lu b ią s o n  K ru zo e .  Slsiążka ta poda ła  
Autorow? n iem ieck iem u P .  W iss  m yś l  do p i ­
sania dz ie ła  dla dziec i,  k tó r e  z powodu podo­
b ieńs tw a  p o m y s łu ,  nazw ał R u b in so nem  S zw aj­
carsk im . W  R ubinson ie  K ruzoe  w idzim y cz ło-
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tvicka, licz niczyjej pomocy, w y rzuconego  na 
p us ta  w yspę  i lam mozolna p racą  i p rz e m y s łe m  
u-lrayniuiąpego życie  swoie. P .  P i s ś  u m ieśc i ł  
na  p u s te j  w yspie  c a łą  rodzinę  O jc a ,  M atkę  i 
4 ch  Synów  , z k tó rych  na js ta rszy  ma la t  15 , - 
n a jm ło d s z y  6. Rod/.ińa ta z ak ła da  na tej w y ­
sp ie  osadę , b udu ie  sobie pom ieszkan ie  , za ­
s iewa p  da i s tara  się zaopa trzyć  w szystk ie  p o ­
t r z e b y  życia ,  k ażdy  z 4ch  synów ma o d m ien ­
n y  ch a rak te r  i sk łonności.  R odzice  p ro s tu ią  ich  
b ł ę d y ,  n  iganiaią w ady ,  pochwalają ich usiłow ania 
około  dobra  w spólnego  podejmow ane. O braz  ich 
p racy  i n iebezp ieczeńs tw  p rzep la tan y  ies t  cieka- 
w em i wiadomościami h is torj i  na lu ta l :  i w yo bra ­
żen iem  wielu rz e m io s ł  i p rac  ro ln iczych . D zie ło  
P .  y i s s  s łu ż y  dla dzieci od 8go do 13 lub 1-1 ro ­
k u  życia, iuż m aiących pierwąze  w yobrażenia  o 
jeografji i h is torji na tura lnej ;  żywic zaięcia obu­
d z ą ,w  m ło d y ch  czy te ln ik ach .  Pani da MonLolye  
znana  au to rka  p rz e ło ż y ła  ie na ięzyk  F ran cu zk i .  
A u to r  p o d a r u n k u  i  n a g r o d y  d l a  d z iec i ,  p r z e ­
k on any  o użyteczności tego d z i e ł a ,  z a ią ł  się 
iego p rz e k ła d e m  na ię zy k  Po lsk i , obejmować 
b ęd z ie  2 toiny śc is ły m  d ruk iem ; w każd ym  to ­
m ie  b ę d ą  dwie ryc iny .  T om  Iszy  wyjdzie  23 
G ru d n ia ,  tom 2gi w p ie rw szy ch  dniach E u lc -  
go J8 3 3  r .  Osoby chcące  to dz ie ło  ofiarować 
na k o lend e  dziec iom , m ogą  wziąść tom ls z y  
s k ła d a ją c  razem- zap ła tę  na oba toiny z łp .  8. 
Po  wyjściu 2go tomu cena dzie ła  zł: JO us ta ­
nowiona będzie .  E x c m p la rz e  na p a p ie rz e  w e­
linow ym  zk o lo row cm i ryc inam i kosztow ać b ę ­
dą z ł :  12. E x e m p la rz y  na w yspie  bez ludne j  
n ab yć  będz ie  m ożna w K an to rze  D ru k a rn i  p rz y  
u licy  N o w o-S ena to rsk ie j  pod N r  476  lit: D .  (w 
k tó re j  się to dz ie ło  d r u k u i e j ,  w K sięgarniach 
W a rszaw sk ich  i na prow incji.

Z  P e te r s b u r g a .—  O zn ie s ien iu  n ie k o m p le ­
tn y c h  K la s z to ró w  K a to l i c k i c h  iv G u b e r n ia c h  
z a c h o d n i c h . C E S A R Z  J m ć ,  p rzekona*

w szy się z donies ień  w ładz  miejscowych i in ­
nych wiadomości, że mnogie  k lasz to ry  R z y m ­
sko-K ato lick ie  b y ły  w s tan ic  n iepo rząd ku  i że 
w szelk ie  na zapobieżen ie  tem u  p rz e d s ięb ra n e  
środk i pozostaw ały  bez  sk u tk u ,  r a c zy ł  ro zk a ­
zać M inis te rs tw u. S p raw  wewn: dociec p ra w d z i ­
w ych z ła  tego p rzy czy n  i zarazem  w ynaleść  
sposoby  popraw ien ia  i u rządzen ia  s tow arzyszeń  
z a k o n n y c h ,  w zgodzie  z p ie rw ias tkow ym  ich 
ustanow ien ia  c e le m ,  z rzeczyw is tym  du chem  
chrześc jańs tw a  i z dzis ie jszemi po trzeb am il lzym - 
sko-Kato lick iego  kościo ła  w Rossji,  D la  w yko­
nania  tej woli M onarszej ,  M in isters tw o u z n a ło  
za p o trzeb n ą  n asam p rżó d  zehrać  i porów nać  
m iędzy  sobą w szystk ie  zna jdu jące  się w n iem  
in te ressa  i wiadomości , ty czą ce  się obecnego 
stanu k lasz torów  R. Katolickich , po sp raw d ze­
niu ich now emi w aktach wyszukaniapii.  Z nich  
to w y k ry ło  się że g łów ną  p rzy czy n ą  up ad k u  
sch ron ień  zako nn ych ,  k tó ry  często naw et w zb u ­
dza n ieukonten tow anie  zwierzchności 11. K ato­
lickiego duchow ieństwa, ies t  m a ła ,  i z k o n ie ­
cznego w p ły w u  okoliczności, ciągle zm niejsza-  
iąca  się l iczba zakonn ików , oddawna iuż n ie ­
odpow iednia  liczbie  is tnących  klasztorów', (a) 
T a  niestosowność w wielu miejscach , dochodzi­
ł a  do lego s topn ia ,  że n iek tó re  tow arzystw a za­
k o n n e  n iem ia ły  naw et liczby cz łonków  p rzez

  ̂ . . .
( a )  L ic z b a  tych  k la sz to ró w  ies t  z b y te c z n ą  i n ies to ­

so w n ą  ani do p o t r z e b  k o śc io ła ,  a n i . ludnośc i  w y ­
znan ia  R z y m s k o -K a t  otic kiego. ' W ogdjc l iczy  się 
ich  o k o ło  300  na  lu d n o ść ,  w y n o s z ą c ą  cło 2 ,50 0 ,0 0 0  
d u s z ,  a za tem  w ypada  po  iednym  klasz/ torzc n a  
Ś ,000 obo ie j  p łc i  Judzi. N iep o d o b n ą  do p r a w d y  
i unw et  n ie n a tu ra ln ą  b y ło b y  p r z y p u ś c i ć ,  iz b y  z  
t a k  sz c z u p łe g o  o b r ę b u , p r z y  pow szechne j  dzis 
o z i ę b ło ś c i  ku z ak o n n ic z e m u  £yciu , m o żn a  b y ł o  
w y b ra ć  na  k a 2 d y  k la s z to r  d o s ta te c z n ą  l iczbo  lu- ' 
d<fci d ośw ia dczone j  moralności  i zdo lnośc i ,  tudz icS  
i z b y  w s zy scy  w s tę p u ią c y ,  p r zy jm o w al i  ś iuby  za­
k o n n e  iedyn ie  z c zy s teg o  w e w n ę t r z n e g o  prze­
św ia d czen ia  i z  p o w o ła n ia  d u ch o w n eg o .
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najłagodniejsze kościelne ustawy określonej , 
zkąd pozbawione by ły  wszelkiego wznicrtiuego 
nadzoru i nauki, (b) CESARZ. J m ć  znalazł , 
ze nieódbicie konieczną, iest położyć kres te ­
mu nadwerężeniu u s ta w ,  i wszelkim zeń w y­
pływającym nieporządkom, (c) nierozwadze w 
przyjmowaniu osób do zakonu nadzwyczajnemu 
osłabieniu karności,  złemu zarządowi maiąt- 
ków klasztornych; przez przełożonych, często 
zmieni,iiecyeh się, mało świadomych lub nied­
bałych , nader szystko znś wkorżenioriemu po­
m iędzy zostawioneini bez dozoru mnichami roz­
wolnieniu obyczaiów. Najlepszym i nawet iedy­
ny ni prawdziwie sku tecznym , ku temu środ­
kiem okazało się zniesienie nadpoti’zeb'nycli kla­
sztorów, uznanych za takie z powodu niedosta­
teczności swego sk ładu ,  lub z miejscowego swe­
go położenia, (d) odlegle od miast i wsi R. Ka-
(b )  We względzie sk ład u  k lasz to ró w ,  postanowio- 

no prawidłamiKatoJićkiemi iźky w każdym z nich 
b y ło  10 a ięźy ,  a (figdy umiej nad S. Na tej to 
zasadzie Papież  Benedykt X IV  w 1744 roku  za­
lec i ł  Metropolicie  G rek o -U n i tsk iem u  skasować 
wszystkie k lasz to ry  niezupełne; w 2 <:j części bu l­
li przez niego w tym przedmiocie wydanej, , p o ­
wiedziano między innein: , ,Dowiedzieliśmy się że 
mnogie klasztory  Polskiej  prowincji  dosz ły  do 
ostateęznego ubóstwa, zaledwue maiąc środki do 
trzymania dwóch lub trzech zakonników ; w po- 
dobpych okolicznościach ustawy kanoniczne na- 
kazuią  k i lka  klasztorów łączyć  w ieden  tak ,  iżby 
zgromadzenie każdego z nich składało  się z IÓcib, 
l u b , n a jm n ie j , z 8rniu  osób i miało przyzwoite 
pomieszczenie*”

(c) Mysl^ przywrócenia po  klasztorach surowego spo­
sobu życia, i dawnego, ustawami zakonnenii  prze­
pisanego p orządku  i karności ,  oddawna iuż Rząd 
nasz Zajmowała. Daie się to widzieć w przywi- 
leiu najłąskawiej danym w dniu 14 Ł is top: 1783 
roku  na założenie w Mohylewie stolicv Arcybi­
skupiej,  tudzież w R eskrypc ie  C ESA R SK IM , pod

n AVrzes: 1795, do Jenera ł-gubcrna tora  Jzia- 
sławskiego, Bracławskiego i Mińskie: T u to łm in a .  

(u) Po łożen ie  miejscowe klasztorów Katolickich s łu -

tolićkiego wyznania i obrządku, ażeby przez to 
zgromadzić rozpierzchłych -dotąd po różnych 
miejscach mnichów do takich klasztorów, które 
najwięcej odznafczaią się dobrem ‘urządzeniem 
i doświadczoną roztropnością swych bezpośre­
dnich zwierzchności. N. PAN racży ł uznać, że 
to rozporządzenie , znracaiąc zakonników do 
właściwego ich przeznaczenia, będzie też zkącl 
inąd pożytccznern dla kościoła il.  Katolickie­
go i dla lego trzody ) gdyż przez zniesienie 
niektórych klasztorów i przyłączenia ich kapi­
tałów do ogólnego maiątku legtfkościoła, otwo­
rzą się źródła do poprawienia mnogich waż­
nych przywar w iego składnie i zarządzie; do 
powiększenia seminarjum ku kształceniu po­
trzebnej liczby kapłanów i do ustanowienia za­
kładów na cel opatrzenia Xięźy podeszłego 
wieku, lub trapionych chorobami niepodobnerni 
do wyleczenia. .Na zasadzie wszystkich łych u-

ży też za dowód, że wielkąRch liczba za łożoną  
zosta ła  bez żadnego celu, i is tn ia ła  bez żadnego 
dla otaczaiąeej ludności poży tku .  W  Litwie , na 
Żmudzi i w powiatach Jnllant.skich, zaludnionych 
szczególniej Katolikami, wypada po iednyin k la ­
sztorze na 20,- o 0 i nawet 40 tysięcy ludzi tego 
wyznania ;  kiedy w Guberniach po łudniow ych  i 
na Białej R u s i , gdzie wszyscy prawic mieszkań­
cy są .re l ig j i  Greko - I łossyjskiej Juli Greko - U- 
nitskie j ,  stosunek, klasztorów i e s t ; po iednym na 
2, i nawet na 1 tysiąc dusz..płci  oboiej,  nieliczne 
kościo łów parafjalnych , rządzonych przez x ięźy  
świeckich. Niemasz wątpliwości,  żc zakonnicy tych 
k lasztorów, przez same swe położenie;  Zmuszeni 
byli  prowadzić życie  próżniackie , bez żadnego 
dla bliźnich poży tk u ,  owszem, częstokroć staią- 
ce się społeczeństwu 'ciężarem. Zbyteczna liczba 
k lasztorów Katolickich będzie ieszcze bardziej  
widzialną, kiedy ią porównam y z liczbą k lasz to­
rów Greko - Rossyjskich , k tó ry ch  w 'ogóle  iest 
356 na 35,000,000 przeszło  mieszkańców iednej 
panuiącej wiary. Greko • Rossyjskie k lasztory  są 
w stosunku ink ieden do 100,000; Katolickie zaś 
iedeu na 85GS mieszkańców względnych wyznań.

n
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■wnpr 'Yr. C R S t R Z  J in 6 w rlnlu 19 .Lipca r .  b . 
baczy ł  rozkazać  co ń a s tę p u ie :  1) O znajm ić  R . 
K ato lick iem u K oliegjurn duchow nem u i g łó w ­
n y m  żw ierzchnościom  zachodnich  G u bern i  o 
znies ieniu  k lasz to rów  n iek o m p le tn y ch ,  iak o  po­
zbaw ionych  środków  utrzyfnania p o rz ą d k u  i po ­
koi u między  zakonnikam i , oznaczaiąc m iano­
wicie, w o d d z ie ln y m  sp is ie ,  w szystk ie  te^ k tó re  
na to są w skazane ,  i obja-śniarąc, od teg o  ogólnego 
p raw id ła  w yłącza ią  się te  iedyn ie  k lasz to ry ,  k tó ­
r e  mniej lub więcej staw ią  dogodności do  pom ie­
szczen ia  m nichów , z in n y c h ,  zniesionych k lasz to­
rów . 2) R ównież  obwieścić o zniesieniu tak ich  
k la sz to ró w , k tó re  zna jdu ią  się w-śtód wsi G rc -  
k o -R o ssy jsk ich  lub  GrOko - Unilskich , k tó r y c h  
zakonnicy  'w parafjach Wyznania im obcego , 
nie m ogą  być  po trzebńen ii  do żadnych  o b rz ę ­
dów duchow nych. 3) Z ak on n ikó w  ze zniesio­
ny ch  , p rzen ieść  do innych  klasztorów  tegoż 
zakonu ,  ze względu p rz y  w yborze  tych os ta ­
tn ic h ,  n a  miejscowe ich  p o ło żen ie ,  dogodność 
w p rzyzw oitem  pomieszczeniu-, tudzież  środki u- 
t r zy  mania. R o z p ó rząd zen ia tak ow epo lec ić  R . k a ­
to l ickiem u Kollcgjum D yeeeza lny m  i miejscowym 
cyw ilnym  zwierzchności am, tv czem d okogo  nale­
ży. 4 ) Kościoły zn ies ionych klasztorów do k tó rych  
-wydzielone są  P ara f je ,  zam ien ić ,  stosownie dó 
pwagi miejscowych zw ierzchności,  Za-pozwole­
niem  M inis te rs tw a  S p raw  W e w n ę t r z n y c h ,  na 
p ro s te  p a ra f ja l i te , luli filjalne-, n ie w in n y m  
w szakże  p r z y p a d k u ,  ty lko  ieżefi wymagać t e ­
go będz ie  znaczna  liczba m ieszkańców  i od le ­
g ło ść  ich poby tu  od innych  kościo łów  ptira- 
fj a lny ćh; w raz ie  zaś p rzec iw nym  , obrócić ie 
w raz  z it incmi k lasz to rnom i zabudowaniami na 
za k ła d y  pdwszechriego -użytku. 5) G d y n a  Bia- 
łej-Rus-i i w  G u b e rn ia ch  po łudn iow ych  para­
w anie są po większą; części rozproszen i po 
•różnych oddalonych  wsiach, i-z n ich  n ie k tó rzy ,  
(jfzwłaszcza -z liczby dawniej czynszow ej -szla­

c h ty )  n icmaią s ta łego  w nich pomieszkania'^ 
p rze to  zalecić zw ierzchn ikom  gu bern i ,  iżby  ̂
p rzy  zachowaniu kościołów k la sz to rn yc h  w tym  
kra-iu, sUrowre pi-zcstrzcgali Ukaz 1792 roku',  
dany' dó ówczesnego Je n e ra ł -G u l ie rn a to ra  Bia­
łe j -R u s)  P a -tseka , p r z e z  k tó ry  w yraźn ie  za'- 
w arowańo, izby na iednegó  P roboszcza ', , było', 
ńa  niewielkiej p rz e s t rz e n i ,  n iem niej nad 10Ó 
dym ów , to ies t  mieszkańców , raniących dom y, 
lub inn ą  w łasno ść ' ' n ie ruchom ą. •&) W .  raz ie  
n iedosta tku  św ieckiego duchowieństwa*, do o- 
btfwiazków p leb ań sk ich  użyć mnichów. O bok  
tego zalecić im , iżby zachowywali zn a lu  w.łn- 
ś<siwc zakonnej odzieży i p rzes t rz eg a l i  p raw i­
d e ł  -swego zakonu-, o ile to  się da zgodzić z 
obowiązkami Proboszcza. 7 )  P o rz ą d e k  lniano- 
wania l i j ż y  na p robos tw a ,  ustanow iony  w p r z e ­
sz ły m  roku  , ro/.ciągniony na w szelk ie  inne  
Rzymsjso-Katolickie  i G re k o  - Uni-tskie Dyccfe- 
z je ,  zachować i ną teraz-, p rzy  'mianowaniu 
x ig iy  świeckich i zakonników  t a  p roboszczy  
kościołów znieść się maiących , w  k tórych  p ra ­
wo kollacji należeć będz ie  R ząd ow i.  8.) O bo­
w iązk i,  p rzyw iązanie  do funduszów kaśu iących  
się klasztorów , pozostawić przy  tych kościo­
ła c h ,  zam ienionych w paraljd lne, ieżeli te obo­
w iązk i  mogą być w yp e łn ian e  p rz e z  duchoWień- 
stw'o św ieck ie ,  p o d ług  przep isów  Ukazu 1795 
-roku, to ies t  p rzez  iednego x iędża  na 100, a 
p rze z  dwóch n a  200  d y m ó w ; 'w r a z ić  p rz e c i ­
w n y m  obowiązki funduszowe p r z e n i e ś ć ,  w raz  
z zakonnikam i,  do innych  k lasz torów . 9) Ka­
p i ta ły  na leżące  do skassow anych  k lasz torów  , 
p rz y łą c z y ć  do ogólnego kap i ta łu  wsparcia du ­
chowieństwa Katolickiego, (e )  ń w yznaczyć zeń  
a . i
•(e) K a p i ta ł  zapom ogi  u b o g ic h  k o ś c io łó w  i k la s z to ­

rów  K a to l ick ich  p o w s ta ł  s to sow nie  do  p r o i e k tu  
ś. p .  • Sło*trsefi6'ćwiota-.£ehu s t& ,  z p o z o s t a i ą c y c h  
■dochodów od l i iek tó ry ah  "kośc io łów  K a to l ic k ic h .  
Z b ió r  ten  w y n o s i  ro czn ie  z (jciu D y ecez j i  -3,575



•sumijiy ria ęks-pokoicnSe p o trzeb  kościo ła  R .  
Katolickiego, zgodnie z iego praw id łam i i d u ­
chem ch rze sc ja i is lw a , p rze d e w szy s tk iem  zaś 
na odbywanie  powinności funduszowych, p r z y ­
wiązanych do skasow anych  klasztorów,.  na u- 
trzym yw anie  plebanów w parafjach tych k la ­
s z to ró w ,  na ro zszerzen ie  i pow iększen ie  śemi- 
narj i  dla k sz ta łcen ia  x iezy  św ieck ich , i na ii- 
s tanowienie  zak ładów  dla p r z y tu łk u  k ięzy  po­
desz łeg o  wieku -lub lran ionych  chorojbahii .nie- 

Vileczoneitii. 10) D obra  nieruehoirfe i in ną  w ł a ­
sność (f) kasu iący ch  się k la s z to ró w ,  oddać pod. 

- . - -
r u t :  sr:, a rozpoczą ł  sic od Stycznia 1823 roku. 

' Dziś k ap ita ł  trikowy iuż do 350,000 r u t :  assyg: 
wynosi ; weszły  W to ^00,000 r. najłaskawiej po­
darowane w-Kwietniu 1829 roku ze Skarbu (>:ań- 
śtwa, na;cel powiększenia i ego'; po przył-ąćzeniu 
żaś don kapitatovVLe zniesionych k lasztorów, *ka- 

. p i ta ł  :t«n ;uróśntc <lo '<4,S/3CX?Ot90 rub li .  .
■(f) W łasności  klasztorów Katolickich składaia '‘się 

z fdlvvarkow, gruntów oromych, ł ą k ,  lasów, wsi 
'włościańskich i kapita łów . Fundusze  takowe -na­
byte zosta ły  przez k lasztory rozinaitenri sposo­
bam i;  niektóre dosta ły  si,ę-w ich władanie p ra­
w e m  'za&t^wbem, czyli wy derkałem (wiclerkatif), 
■większa zaś ich cześć odkażaną icfct przez zapi­
sy -funduszowe i zwyczajne te-sfnmenta, -z włoże­
niem obowiązku odprawiania nabożeństwa za spo- 

’czynek duszny, lub też na ceł uśl;anóVv’ienia pe­
w ny ch  'tniłosiernyćh zakładów . Jlośc kapitałów 
opartych na dobrach fu ii dato rów 1 innych nale­
żących do Duchowieństwa zakonnego , wynosi 
48,4S7 czerwonych z ł : ,  63,125 talar: ,  2,173,490 
rubli srebrem ; Dziesięcin ^czyli annuaty iest~ w 
zbożu, 3,4-50 czćtwerti; w pieniądzach 8,636 rub: 

'srebrem. W łościan  funduszowych klasztornych , 
dziedzicznych , iest vv ogóle 29.,242- dusze-*; z nich 
na J łiałej-Kusi i w trzech guberniach po łudnio­
wych, 'wszyscy prawie śq wyznania Greko - Llos- 
sy jsk iego ; dochody ze wszystkich tych "źródeł 
wynoszą 340-,908 rub: Srebrem. "W tej  liczbie w ła ­
snością skasowanych tertfz klaSztcrów byłv_>;-l3,09cf 
duśz włościańskich, 7,278 czCrw: z ło tych, 2,600 
ta la rów  i 1,106,765 rubli  65 1 top i;  srebrem.

zarzacl ska rb u  na tan  c e l ,  iżby otrżyrnbne -fc 
n ich  dochody b y ły  używane na różne  m i ło s ie rn e  
za k ła d y ,  a w ich liczbie na  ustanowienie  szkoły 
’w zamian łych ,  lelói;e b y ły  u trzy m y w an e  p rz ez  
k la sz to ry .  I ł )  () zak ład ach  m iłos ie rn ych  i s zk o ­
ła c h ,  zos taiący eh przy skasowanych k la sz to rach ,  
' rozkazać  uczynić  rozporządzenie . ,  co do p ie r -  
'wszj-ch w ładzom duchow nym m ie js co w y m , a 
■co do osta tn ich , M in isters tw u oświecenia; g m a­
chy zaś i budow le  zniesionych k lasz torów , wy- 
"iąwsky ‘ty lko m ieszkahia  x ig J y  p rz y  kościo­
ła c h ,  zamienionych na p a ra f jn ln e ,  w yznaczyć  
hi a zakłady pow szechnego uSytkit ; zostawuiąc 
w każdej I łyecez ji  po iećltiym k lasz to rze  na 
.potrzeby sam egoż duchow ieństw a ,  a mian® w i- 
:cic dla p r z y tu łk u  p od esz ły ch  J u b  ciężko cho- 
‘ry c h  x iezy .  12.) T)la zaprow adzenia  po k la sz to ­
ra c h  lepszego p o rząd k u ,  tudzież  w celu u s ta ­
now ien ia  b liższego nadzoru  nad  z a k o n n ik a m i ,  
nadać z u p e łn ą  nad  k lasz to ram i w ładzę  Tłisku- 
<pom D yeceza ln ym  p o d łu g  właściwego b rz m ie ­
nia uśtaW 1798 r o k u ,  w k ładając  'też  na ich 

'odpowiedzia lność  g łów ny dozór zarządu fun ­
duszów , ty m że  k lasz torom  zostawionych .ct

’U k a z y  C e sa rsk ie  du  rzą d zą ceg o  S e n a tu  d» 
"15 H a Ł d siern iku  ■ b . r. , , Uznawszy za p o t r z e ­
b n ą ,  dla u ła tw ien ia  s to su nk ów  h an d lo w y c h , ż 
K ró les tw em  Polsk iem , ustanowić, prócz is tn ą -  
cyćh iuż.ga tunków  rnon-ety Srebrnej R ussy jśk ie j ,  
ie d e n  nowy g a tu nek ,  a mianowicie '\ t) ś to -k o p le j-  
Tcoivy, z nap isem  w języku  R ossy jsk im  i P o l­
sk im ,  ink to w p rzy łączon y  m ry su n k u  oznaczono, 
R o zk azu iem y  rozpocząć  sp orządzan ie  p od łu g  
lakowego ry su n k u  m onety  lń s to -k op ie jko w ej ,  i  
o t e m ‘Ogłosić całej powszechności. R z ąd ząc y  
S ena t ir ieomicszka uczyn ić  n a leży ty ch  ku te ­

m u  rozp o rządzeń .  •— Zostaiący' w obowiązku 
M arsza łk a  dworu J. C.JVI. U ra b ia  F red ro  m iano­
wany M arsza łk iem  d w o r u .—  Ma być ro z e s ła n y  
gdzie  należy  ry s u n e k  h e rb u  K ró les tw a Po lsk iego ,
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k tó r y  C E S A R Z  J mć ro zk az a ł  umieszczać  wszę­
d z ie ,  gdzie  się umieszczaią  h e rby  innych  K ró ­
les tw  w ty tu le  C esarsk im  wzmiankowane. —  
1 b. in. Na m iejsce  zm ar łego  B iskupa  S ie ro -  
c iń sh ieg o  N a jłą sk aw ir j  rozkazuiem y być  c z ło n ­
k i e m  K olleg jum  G r e k o -  Unitśkitego zasiadają- 
cem u w niej te raz  Biskupowi G rek o  - U nitsk ie- 
jn u  M ścisławskicm u' Józefowi S ie m a s z k o  , z 
p en s ja  e ta tem  w yznaczoną,  oprócz pob ieranych  
od niego o p ła t  za inne  obowiązki.

H rab ia  O f a l  j a  po żegn a ł  K ró la  F ra n c u z ó w ,  
g dyż  wyieźdza do M a d r y t u  iako nowo-mianowa- 
ny, M iu is lc r  spraw  zagra: państwa H iszpan: —  
Jzb ie  D epu to w an ych  w P a r y ż u  podano b u d ż e t  
n a  ro k  pasLępn.y, m u szą  być  obm yślone  zn a ­
czne  dochody na zas tąp ien ie  d e f i c y tu  p rze sz ło  
165 m iljónów frank ów . —  P ann a  B u r y  ie s t  
C iąg le 'sąd ow n ie  b a d an ą ,  lecz ieszcze  nie ina 
d o k ład n eg o  objaśnienia k to  s t r z e l i ł  do Króla.
  D nia 30 z. m . M a r sz a łe k  Ż err .r  p o s ł a ł  do
J e n e r a ła  S z a s e  z oświadczeniem , że wedł.ug 
t r ak ta tu  iego r z ą d u ,  cyladclla  A n tw erp :  m us i 
b y ć  o d d aną ,  co ieźli dobrowolnie  n ienas tąp i ,  u- 
5yie s i ły .  S podziew a sic atoli, że J e n e r a ł  S z a ­
t ę  nie  p ostąp i po b a rb a r z y ń s k u  i n ienarazi 
mieszkańców' A n tw erp ji  na zniszczenie  , p rzez  
co i pow szechny hand e l  '  w iu lpbr  uc ie rp ia ł .  
G d y b y  takow ych p rze ło żeń  n ie p rz y ią ł  J e n e ra ł  
S z a s e ,  stani* się odpow iedzia lnym  na n ie zm ie r ­
n e  s t r a ty  k tó ry ch  Francja  i A nglja  wymagać 
będą od H olandii .  Spodziew a się atoli że w e­
d łu g  praw cywilizacji , nastąpią, uk łady  etc. 
J e n e r a ł  S za se  n a ty chm ias t  o d p isa ł  że b ron ić  
b ęd z ie  c y la d c l l i , pók i ws(zel|śie środk i niczo- 
stana wyczci p a n c m i ; zaś m iasta  A n tu t e r p j i  
dopó ty  n ie  będz ie  bom bardować póki z tegoż 
miasta F ran cu z i  s t rze lać  nie b ę d ą ,  iako tez  na 
flotyllę H o len d e rsk ą  b ę d ą c ą  na  S k a ld z ie .  D z i ­

w i  się atoli ze wczasie u k ła d ó w ,  F ra n c u z i  s y ­

p ią  s z a ń c e ,  co gdy  do po łud n ia  nie będz ie  za- 
n ie c h a n e m ,n a s t ą p ią  ogólne s t r z a ły  z cytadeli! .
Po  tej odpowiedzi F ran cu z i  zaczęli s t rze lać . 
X iąźe  O rle a ń s k i  c iąg le  ies t  c z y n n y ,  zw iedza  
robo ty  szańców. D nia  l  b. nu  ukończono w sze l­
k ie  ! p rzy k o p y ;  ieszcze raz  posłano do J e n e r a ­
ł a  Szo.sc z w ezwaniem  o p o d d a n ie  cy tade ll i .
O godzinie 11 zaczęli H o len d rzy  s trze lać  na r o ­
b iącyc h  okopy ,  żaden w y s trza ł  n iep ad ł  na m ia­
sto A n tw e rp ją .  J e n e r a ł  S za s e  k a z a ł  spuścić  
ś luzy  i znaczna  część okojicy zalaną zos ta ła .  
Gościńce są  n a p e łn io n e  ucicka iącein i m ie sz ­
kańcam i A n tw erp j i .  Noc z Igo  na 2gi b. m . 
b y ła  spokojną. N azaiu trz  znowu strzelr .no z 1 
cy tade ll i ,  rzucano  naw et bom by  na robotn ików , 
D ru g a  odpowiedź J e n e ra ła  S z a s e  b y ła  y ą tp l i -  
wą, p rze to  M arsz a łe k  Z e r a r  żądał ' s tanowczej 
odpow iedzi.  Z daw ało  s ię ,  źe  S za se  nic b a rdzo  u- 
s i ło w a ł  odstraszać robo tn ików , lecz uważano to 
za p o d s tęp  i spodziewano się ,  źe miny podłożono . '
W  czasie pow yższych  działań  poległo  5 offi- 
•ccrów i 30 żo łn ie rzy  F ran cu zk ich .  M arsza łek  
ż e r a r  p o s ł a ł  także  wezwanie aby się p o d d a ła  
warownia L i l io ,  lecz icj D ow ódca rów nież  od­
pow iedz ia ł  że się n iepodda. Z f j v l a n d j i  dono- . 
s zą ,  że w dniach 1 i 1 m b. rrr. znaczna liczba 
Francuzów' p o leg ła  od b om b H olend ersk ich , ,  n 
lićzha cho rych  pom naża się co raz, ba rdz i ej. 
Na lew y m  brzegu  S k a U ly  pom naża  się woj­
sko  F ra n c u sk ie .  D nia  2go b .  m. pódwoiono wy- 
s t r z a ły  z cytadelli .  W s ie  p rzy leg ło  są w nie­
bezp ieczeństw ie .  P rz y  nogach Xigcia O rle a n u  
pacjła bom ba, lecz go n ieuszkodżiła .  W nocy 
z d. 2 na 3 b .  m. X iąźę ta  Orleanu,  i A c inur  
p rzy b y l i  do R r u x e l l i i  T egoż  dnia H o len d rzy  
wykonali w ycieczkę  , lecz zostali z s t r a tą  o d ­
p a rc i ,  a k i lku nas tu  zabrano.

M y  i i i .—  N iek tó re  korzyśc i w życiu tak by - '  
waią m a ło  znaczące  iż możnaby ie uwazac za 
szyders tw o  losu. —  C zęstok roć  najw yższe ,  nnj-



wifccej s t a ł e  cn o ty  n i e  w ie d z ą  sa n ie  o so b ie  ze  
są  lak ie rn i .  —  M ło d o ść  b ez  z a p a łu  i e s t  r o ś l i ­
n ą  b ez  stfkow o £ y w n y c h .  —  N a jm o c n ie j s z e  .w z ru ­
sz e n ia  są  u d z ia ł e m  c ia ł  s ł a b y c h ; d la  te g o  to 
n a m ię tn o ś c i  t a k  s z k o d l iw ą  z m ia n ę  w n ie b  c z y ­
n i ą . —  S a m o tn o ś ć  J e s t  p i e k ł e m  d la  k o b ie t .  —  S ą  
c h a r a k t e r y  n i c p o ię te  (11 a m ie r n o ś c i ,  a lbo n i e s to ­
so w n ie  p rz e z  n ię  W ychw a lane .  —r M ożna  b y ć  za j ­
m u ją c y m  w k w ie c ie  w iek u , ,  ale  czas ty lk o  p o w a b  
n a d a ie .  —  W  o b c o w an iu ,  r o z ta r g n ie n i e  lu b  z b y -  
tn e  o d d a n ie  s ię  m y ś lo m ,  n ie  ies.t p r z y i e m n e m .

S Z A  R A D  A.
P ie rw s ze  iest sprzęt,  narzędzie^ odzież, etcetera, 
TVszys tko  p ł y n ie ,  a Qgie zwyczajna litera.

(Z esz ła  vSzhrada Vsteczka)*

Jn tendentu ja  Armji czynnej zawiadamia , ze na do­
stawę do Magazynów w Grodzieńskiej i W ołyńsk ie j  
Guberniach e^ystuiących P.rowjantu,  to iest w Gu­
berni  Grodzieńskiej do Magazynów w Grodnie M ą­
ki  413 czetwerty i K rup 123 czetwerty , i w W o łk o -  
w ysku  Mąki 3658 czetwer: i Krup 215 cze tw er: , a 
w ogóle na 2 p u n k ta  Guberni Grodzieńskiej Mąki 
4071 czetwer: i Krup 338 czetwerty i w Guberni 
WołytSśki.ej do Magazynów w Kowlu Mąki 6210 cze- 
tw er ty  i Krup 249 cze tw erty ,  Luboudu  Mąifi 5026 

^  czę tw : , 'Krup 472 cze tw er : , S tepań M ąki 7535 czetw:
,K rup  706czetw: , Kołkach  Mąki 5006 ezetw:,  Krup 
469 czetw:,  równie Mąki 4^3 cze tw :,  Dubnio M ą­
ki 1271 c ze tw :,  Krup  77 czetw :,  i w korcu Mąki 
524 czetw: i Krup 50 czetw:,  a w ogóle na 7 pun­
k tó w  Guberni W ołyńskiej Mąki 25,975 czetw: i Krup 
2023,  oJbv\yać się będzie publiczna Licytacja w Jz- 
bach Skarbowych '.Grodzieńskiej i W ołyńsk ie j  Gu- ^ 
berni  29 Grud: r. b. v. s. a ostateczne przybicie  3 
Stycznia r.  1S33 v. s. Na tę  Licytacje i na w yżej  
wspomnione tcrmina wzywa się konkuren tów  z pra­
wem pizepisanemi kaflc jnml i-edhą trzecią część li- 
werunkow. j summy wynoszącem i, gdyż bez kaucji  
n ik t  dp Licytacji  dopuszczonym nie będzie. Dos ta­
wa takowa uskuteczniać się będzie na Dystrybucją 
dla YYojsk -Aruiji Czynnej na potrzebę od 1 Sty­
cznia do 1 Października 1833 r. i  będzie się żądać 
Uskutecznienia thkowej dosdawy nie natychmiast, lecz 
w terminach naprzód gdzie potrzeba w 2ćh miesię­
czn ą ,  a następnie iedno miesięczną proporcją.  Zy-
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czącyrn zas będzie wydaną po zawarciu k o n t rak tó w  
na forszus iedna trzecia część , a nawet po łowę Ji- 
werunkowej sum m y, za wystawieniem udzielnej kau­
cji rubel za rubel.  Szczegółowe . warunki p o d łu g  
k tórych odbywać się będzie iak licytacja tak łez i 
sama dostawa; konkurenci  mogą widzieć w Jzbach 
Skarbowych Grodzieńskiej i W ołyńsk ie j  Guberni. 
Pe łn iący  Obowiązki Jenera ł  - Prowjantmejstra" Armji 
Czynnoj Z a n e t t .  6 Kia: B u ia to w ic z .  7 Kia: Bie leck i .  

PK ŻY lK G ftA L l do W ARSZAW Y-
Zbicrzchowska Starościna z Ostaszewa, Bohr Jak: 

Ob: z A n d ry sk ,  Waga Jak: Ob: z G rabow a , Okęcki 
Jak: Ob: z babska , Korytowski Jn tenden t  Jenerał: z 
Nieszawy , Mann K aro l  Chemik z Szemńgen , Ln- 
szezyński Józ: Ob: żS p łg w ic ,  HÓmiahowski Kom: 
Obwo: z Lublina , Bozko Guberski Sekretarz zGuty: 
Kiiowskiej , Komirowski Józ: Ob: z Glinianki.

d o n i e s i e n i a .,
Sektvestimator do PoęLatJcow Skai'bowyfrh w C y r ­

k u le  9 i 10 p rze z n a c z o n y . —  Czyni w iadom o , i i  z  
mocy poprzednich poleceń Urzędu Municypalnego 
iako i ostatniego z dnia 14 Listopada r.  b. z W ydzia-  
ł u  Kass w ydanego , oraz Ins t rukc ji  przez Konn.Rząd: 
S. W .  D. i O. P .  dla"Sekwestraturó\Y wydanego na 
Satysfakcją Podatków SkarboUi należących przez 
publiczną Licytacją następujące E ffek ta  iako t o ; 
Kafli nowych na kilka pieców , W ó z  szybowany no­
wy o k u ty ,  Chustka francuzka b ia ła ,  6 Ł y żek  do 
kawy srebrnych , Zegarek srebrny kieszonkowy , 3 
P ierścionki  z ło te  , Komoda o 4 szufladach , K ufe r  
zęlażein oku ty  , .Szafa do sukien damskich , i inne 
tym podobne rzeczy ,  wszystko to przy ulicy W spó l­
nej pod Nr I 64S 9 i 50 w dniu 14 Grudnia  r.  b. z 
rana o godzinie 10 za gotowe pieniądze sprzedanem, 
zas mieszkania z których iedno  dla Stolarka , drugie 
dla M.ajstra professji  Zduńskiej wynaietem od No-,  
wego Roku  b ę d z ie .—  / ,  M a tu sze w sk i .

kw es t  ra t  or- do P o d a tk ó w  Skarbowych, w  Cyr*  
k u le  9 i 10 przeznaczony .  —  Czyni w iad o m o ,  iż W 
skutek polecenia' Orż.ętlu Municypalnego z dnia 6go 
Grudnia r. b. z^VYy działu Kass wydanego, oraz z 
mocy Instrukcji-  przez K .  R. S. W ,  D. 1 0 .  P. dla 
Sekwestratorów wydanej.  Possessja przy  ulicy Smol­
nej Nr 29c>0 własnością JP .  Ross będąca , .składaią* 
ca się z kilku Jzb  m ieszkalnych, Ogrodu fruktowe- 
gO i warzywnego’ w och letnią dzierżawę po sobie 
idącą od Nowego. R o k u  1833 na Satysfakcją P o d a ­
tków Skarbowi należących , przez  publiczną Licyta-



—  1772  —

cją w dniii 18 b. nr. a  godzinie 2  z południa więcej,  
daincemu wypuszczoną zostanie. O warunkach k tó ­
rej \v Kance.lląrji podpisanego, przy ulicy Nowy Syj iat 
Kr 1261 dowiedzieę się można,.— J: AJatułzewsJii* 

Znaczna ilość JABŁEK i CEBULI sprowadzono 
pod Nr 2525 do domu Pani Fabisz przy ulicy Spa­
dek przy ’samym nowym Moście po prawej stronie.

Jan /J a r lm a n n *
(JŚp?Podpinany Kupiec mą honor uwiadomić Szano­

wną Publiczność,  iż HANDEL JARQSLAW-  
SK1 będący dawniej na Rybakach przez wiele lat , 
przeprowadzony został za Żelazna Bramę do Pałacu, 
Krasińskich pod Nr 957. Znajdują §ię w tymże han­
dlu do sprzedania za pomierną ęene następuiące T o ­
wary: Masło L itew skie ,  Masło Dworskie Polskie > 
Ser przedni Szw ajcarski , Bryndzą Węgierska , Śliw­
ki cukrowe , Śliwki czarne (nn cwiercie i kwarty ,) 
Orzechy W łoskie  , Powidła Śliwkowe, Anyż okrą­
g ły  Ukraiński i pjaski,  Karolek, Gorczyca ż ó ł t a ,  
Przędza konopną szara , biała hiianą i sząra, Nici 
polskie i ruskie , P łó tn o  lniane białe Podlaskie , 
lniane gospodarskie i konopne, Ręczniki ruskie ,  
P łótn o  sztybne do pąkowaują, Drelich na W orki , 
Drelich dla Piekarzy, Worki gotowe do zboża i mą­
ki , Konopie czesane, Grzyby suszone tegoroczne,  
Szpagat i wiele podobnych przedmiotów. —

A :  Nathansohn.  
Doniesienie L o te ry jn e  zK an to .ru  J: U  ien iątm a . 

Wygrano w moim Kantorze w 4Q Loterji Klassycznej 
prócz pomniejszych wygranych na Nr 13,49S złp;
30 .000 ,  na Nr 7506 złp: 10,000, na Nr 25^759 złp:
10 .000 ,  na Nr 17,832 złp- 500 0 ,  na Nr 375 złp:  
400Ó, na Nr 2661: 19,1 4 4 5 22,302. 24,373 po złp: 
2500 ,  na Nr 6 4 , 9809 ,  25,945 po złp- 2000, na Nr 
3 6 9 ,  4299 ,  7812 ,  9840, 10,294, 13 ,380 ,  17 ,817 ,  
19,510, 20,670 , 21,662 , 23 ,107, 25,22p , 25.284 po 
złp: 1000. LOSÓW do 1 Klassy 4  ̂ Loterji całko­
witych po złp: 16 gr; 19 , ćwierciowych po złp; 4  
gr: 4j każdego czasu w Kantorze moim dostać 1110- , 
żna przy ulicy Długiej w domu Tyzlera pod Nr 590 
obok Kościoła Pijarów. Osoby na Prowincji za­
m ieszkałe,  raczą zlecenia swe f ra n k  o nadesłać, któ­
rym najakuratniejszą korrespondencją zapewniam. —

J : H iem an n . 
{J^pOSTRYGl HOLSZTYŃSKIE świeże,  ostatnią 

Pocztą nadesłano do Składu Korzennego i Win 
p r z y  u l i c y  Nowy Svviat w domu Zrazów skiego N r  I3 l5 i  

Ktoby sobie życzył  mieć napisana PROŚBĘ lub

L IS I  Y w.ięzyku Polskim lub Niemieckim;, również 
ktoby^ chciał RZĄDGĘ DOMU, może powziąść wia­
domość pod Nc 1780 na lm  piętrze do godziny 9 z 
raną i od 4  po południu, przy ulicy Sto Jerskiej.

Na Danielewiczovvskiej'ulicy w domu pod Nr 615, 
są do wynajęcia od Nowego Roku 2 POKOIKI na 
dole w Officynie, oraz STAJNIA i WOZOWNIA.

Kto ma SUMMĘ 180,000 złp: do wypożyczenia  
na pierwsza hypotekę Dóbr Ziemskich w Woiewódz-  
twie Mazowieckiem leżących , niech się zgłos i do 
A d w ok a. ta Las Łowieckiego w "W a rś z a w i e w do mu Nr 

^4§8 przy ulicy Miodowej mieszkającego.
Domy Ry^a, i eden pod Nr 385 przy 
ulicy Krakowskie Przedmieście , drugi 
przy ułięy Żelazna pod N.r 1146 tu w  
Warszawie, są do. sprzedania z wolnej 
ręki. Przy drugim Domie ieśt zna­

czny Ogród' fruktowy i dziki. Bliższa wiadomość 
o cenie i warunkach powziętą być może u Stani­
sława Ryx;a w domu pierwszym mieszkaiącego.

Są dó zbycia przy ulicy Dziekan ja Nr 90 kilkana­
ście SANEK eleganckich, paradnych, z kosztowne- 
ini ozdobami, parokonne i Jednokonne , różnego ka­
libru, oprócz ty ch ,  kilka Sanek drożnych , i iedne 
Sanki kryte mąssiw zbudowane z wszystkiemi potrze­
bami; wiadomość w handlu Skór Nr 88 przy ulicy 
Sto  Jańskiej.

Wina Francuzkiego garniec po złp: 9 ,  12 i 
15 ,  oraz Węgierskiego po złp: 1 2 ,  15 i 16 ,  
niemniej ną butelki W ina ,  Mozel po złp: 4 j  
Ho Soteru po z łp .  3 gr: 2 4 ,  SZU W AXU W 

massie najlepszego po zł; 1 i 2 puszką, dostać mo­
żna w Handlu Korzeni i Wina w Rynku Starego Mia­
sta pod Nr 57 obok Schodków Kamiennych. 
(jjpUQK O J 1 i UR ZEDPOK O j; STAJNIA i W O ­

ZOWNIA do nąięcia każdego czasu lub od No­
wego Roku pod Nr 1030 przy ulicy Grzybowskiej.

W czol'“j wieczorem zostało uięte Zrzebie; 
Ję-y‘-I,L, W łaściciel cnego może powziąść wiadomość 
.^tc > w Drukaj.nl Banku'.

Para Koni gniadych, angUzowanych, z najro­
ślejszych, zupełnie zdrowych i silnych , znaj- 
duie się  do zbycia za cenę umiarkowaną w 

domu Nv 638 przy ulicy Trębackiej. Wiadomość  
o nich udzieli Szwajcar tegoż domu.

Dziś rano zimna stopni 6. Wczoraj-w południe 0.
T E A T R  NARODOWY. Jutro Niema, z  P orticy .


